Tirona dziennik narodowy i katolicki 


Nr31' (145 bis IŁ) 


Tarnów. (Tel. wł.) Sąd Okręgo- 
wy w Tarnowie na sesji wyjazdowej w 
Mielcu rozpatrywał sensacyjną spra- 
wę o nadużycia łapówkowe, Na ławie 
oskarżony: ch zasiadł urzędnik Sądu 


Raid automobiłowy 
po Polsce 


Warszawa. — W sobotę rozpoczął 
się — jak wiadomo — doroczny tzw. 
dzynarodowy raid Automo| 
e tym poza kierowcami pol- 

skimi i niemieckimi, w stniczą jeszce: 
tylko dwaj cudzoziemcy: jeden Włoch i 
jeden Czech. 

Pierwszy etap prowadził z Warszawy 
nad jezioro Naro! 
do Wilna od 
ba szybki 


awą pró- 

kolejna "1 
nych szybkości bez względu 
przedstawia się następują 

1) Borowik (Tatra) pr 


na 


137,56 


Pani Kuncewicz, jedyna kobieta biorą- 
ca udział w raidzie. 


(Fot. Fikus, Warszawa). 


km na godzinę, 2) Iffland (Mercedes) 

12742 km), 3) Sporny (Buick) 126,49 km. 
Tr skanych 

punktów dodatnie do wy- 


maganych przeciętnych w. poszczególnych 


Zawodnik wiedeński Wessely na „Ste- 
yerze* uzyskał najlepszą szybkość na 
odcinku Warszawa — Wilno. 


(Fot. Fikus, Warszawa). 
klasach pierwsze miejsce zajął Borowik, 
2) Polturak (Lancia), 3) Schwarzstein 
(Lancia). 


Po próbie szybkości auto: 
startowali w sobotę do pier 
raidu nad jezioro Ni 

Dystans pierw: 
klm. Znaczna 
ny: 


ego etapu wynosił 
zość zawodników prz 

o etapu W cza 
ymialnej  AHYRŁOWANAJ ybko 
dując po 20 punktów dodaln 
znych wozów, które nie zarobiły 30 


(Ciag dalszy” na stronicy 2). 


ie 


— WYDANIE POŚWIĄTECZNE — 


Wyrok w procesie o łapówki w Mielcu 


B. urzędnik Sądu Grodzkiego, Wanatowicz, skazany na 5 lat 


Grodzkiego w Mielcu — Stanisław Wa- 
natowicz i 17 towarzyszy, w tym 14 
Żydów. 

Akt oskarżenia zarzucał Wanato- 
umarzanie kar aresztu 
ranie do akt odbycia 
administracyjnych, dawanie do 
przeglądu akt prokuratorskich strażni- 
kowi więzienia, zniszczenie około 30 
doniesień ze starostwa oraz pobiera- 
nie łapówki, Naganiaczem i pośred- 
nikiem dla Wanatowicza był Fisser 
(Żyd), a pomagał mu zaś strażnik wię- 
zienny Wiktor: Gri 

Proces trwał przez cały tydzień, a 
w. czasie jego trwania przesłuchanych 
zostało 66 świadków.  Wanatowicz 


Cena 
egzemplarza 


10 


groszy 


Kirk dnia 28 czerwca 1938 


przyznał się do winy i złożył obciąża- 
jące zeznania Fissera i Grossa. Dwaj 
dalsi oskarżeni — Fisser i Gross nie 
przyznali się do winy. 

Wyrok ogłoszony został w niedzie- 
lę po południu. 

Mocą tego wyroku Wanatowicz ska- 
zany został na 5 lat więzienia oraz 8 
lat utraty praw obywatelskich. Fisse- 
ra skazano na 2 i pół roku więzienia 
oraz 6 lat utraty praw. Strażnik wię- 
zienny Gross otrzymał 3 lata więzie- 
nia i 5 lat utraty praw. Pozostali o- 
skarżeni skazani zostali na kary od 
6—8 miesięcy więzienia z zaw 
niem wykonania kary. Jeden spośród 
oskarżonych został uniewinniony. 


List pasterski byłego biskupa gdańskiego 


Gdańsk. (PAT). W niedzielę zo- 
stał z ambon wszystkich kościołów ka- 
tolickich w Gdańsku odczytany list 
pasterski dotychczasowego biskupa 
gdańskiego księdza O'Rourke. 


W liście tym biskup stwierdza, że 
przed 16 laty został powołany przez 
Ojca św. do zarządzenia diecezją gdań- 
ską. Przez ten dlugi okres czasu speł- 
niał swe obowiązki biskupa, jednak w 
ostatnich latach zaszły zmiany, które 


sprawiły, że dalsza jego praca w Gdań- 
sku nie może być. jego zdaniem 
owochą. 

W z ym roku, bawiąc w Rzymie, 
przedłożył Papież stan rzeczy swej 
diecezji i zdał w: tko do jego decy- 


zji. W październiku zaś na skutek no- 
wych powikłań powtórnie prosił Ojca 
świętego o zwolnienie go z urzędu bi- 
skupa gdańskiego. I tym razem Papi 
prośbę jego przyjął. Biskup O'Rour] 
zdecydował się opuścić Gdańsk, gdyż 
Jego zdaniem, będzie to więcej na 


| 


chwałę Bożą i pożytek diecezjan. 

Następnie biskup dziękuje 
wszystkim  diecezjanom, duchowień- 
stwu, oraz polskim siostrom - domini- 
kankom za gorliwą pracę w służbie 
Bożej, wspominając szczególnie śp. ks. 
Miszewskiego, który tak wielkie zasłu- 
gi położył dla polskiej ludności Wol- 
nego Miasta. Równie gorąco dziękuje 
polskiej dziatwie szkolnej za miłość, 
jaką go otaczała. W końcu biskup 
O'Rourke wyraża nadzieję, że diecezja- 
nie okażą jego następcy ks. biskupowi 
Splettowi takje same zaufanie, jakim 
Jego obdarzali. 

List pasterski biskupa gdańskiego 
zredagowany został w językach pol- 
skim i niemieckim. W relacji niemiec- 
kiej biskup O'Rourke podkreśla nie- 
spożyte zasługi zmarłych przed kilku 
laty księży prałatów Sawatzkiego i Be- 
rendta, działaczy centrowych. 

List pasterski kończy błogosła- 
wieństwem dla całej katolickiej ludno-- 
ści Wolnego Miasta Gdańska, 


Katastrofy W całym wiecie 


Londyn. (PAT.) Podczas lądo- 
wania we mgle na lotnisku Landsed 
w Kornwalii rozbił się samolot pasa 
żerski, mający 7 osób na pokładzie. 
Pilot jest zabity, 4 pasażerów oda 
niosło ciężkie rany. 

Paryż. (PAT.) W pobliżu miej- 
scowości Bafleduc wydarzyła się na 
moście nad rzeką Ornain katastrofa 
samochodu wojskowego. Kilku żoł- 
nierzy wpadło do rzek Jeden pod- 
oficer jest zabity, zaś 10 strzelców od- 
niosło ciężkie rany. 


Berlin. (PAT.) 
n. M. pod 


W m. Obernburg 
zas pożaru w tamtejszej ce= 
ponioslo śmieré w płomie- 
ch robotników, którzy nie 
zdążyli wyratować z powodu na» 
głego wybuchu pożaru. Trzeci robot- 
nik jest ciężko ranny. 


Na angielską parę królewską 


przygotowywany był zamach? 


Paryż. (PAT). Ag. Havasa komu- 
nikuje: Wedle „Petit Parisien“ mar- 
kiz de Revalso, oskarżony w aferze 
szpiegowskiej wykrytej ostatnio w 
Biarritz, miał donieść policji o spisku 
terrorystycznym. 

„Pe : „Dowiaduje- 
my się, że markiz de Revalso miał po- 
informować, że z okazji przybycia do 
Francji królewskiej pary brytyjskiej 
gotowywano zamach terrorystycz- 
y, przy czym wymienił nazwiska, 
głównych uczestników przygotowują 
cego się zamachu”. 


NA POGRZEB MATKI 
KRÓLOWEJ ANGLII 


Londyn. (PAT.) W sobotę wie 
czorem angielska para królewska 0- 
puściła specjalnym pociągiem Lon- 
dyn, udając się na zamek Glamis w 
Szkocji, gdzie odbędzie się pogrzeb 
hr. Strathmore, matki królowej. Po- 
ciąg specjalny składał się z 10 wago- 
nów, w ostatnim zaś wagonie okry= 
tym kirem, znajdowała się trumna ze 
zwłokami hrabiny, 


Wysoka porażka ŁKS w Wilnie 


Warszawianka — Warta 
2:1 (Izl) 


Warszawa. Warszawianka, któ- 
ra zaledwie przed tygodniem odebrała 
Warcie w Poznaniu jeden cenny punkt, 
we wczorajszym spotkaniu zrewanżowała 
się jej w dwójnasób, odbierając zielonym 
tym razem oba punkty. była cieka- 
znać należ Warta, jako ca- 
lepiej. górowała też w po- 
Warty zawiódł jednak pod 


bramką. Warszawianka zawdzięcza zwy- 
cięstwo swoim napastnikom, którzy ata- 
kowali skuteczniej i zawsze niebezpiecz- 
niej. 

Prowadzenie zdobyła 
przez Scherfkego. W 
Wieczorek, dobijając strz 

Po przerwie w 14 min z dość pr 
kowej pozycji Baran uzyskał dla W 
wianki zwycięską bramkę. Pilka miano- 
wicie znalazła się na bocznej linii, gdzie 
pomocnik Warty reklamował aut. Gra 


Wyścig kolarski pań odbył się TA po raz pierwszy w Poznaniu w ram: 
milu", 


Na zdjęciu star t do powyższego bi 


jednak dalej i po centrze 


potoczyła si 
Baran przejął piłkę na głowę, 


Wiec: 


ustalaj ik dnia. 

W Warcie wyróżnili się Scherfke f 
Gendera w ataku oraz linia pomocy. Stas 
bo na iast wypadła obrona, Kryszkies 


wicz i Ofier! 


Śśmigły — ŁKS 4:0 (3:0) 


Wilno. — Wailnianie poprawiają się # 
meczu na mecz. Rewanżowe spotkanie 
obu drużyn zakończyło się przykrą pos 


ach wyścigów sekcji kolarskiej „Stos 
egu 


rażką drużyny łódzkiej. Śmigły zagrał 
bardzo dobrze i nie miał w swej drużynie 
slabych punktów. Łodzianie nie osiągnę- 
li formy poprzednich spotkań. Zawiedli 
ponadto w akcjach podbramkowych. 
Bramki zdobyli Baloszek, Tatuś 


Biok: 
(i) 


Pogoń — Wisła 2:1 (1:0) 


„Lwów — Oczekiwane z niebywałym 
zainteresowaniem powyższe spotkanie 
dwu starych rywali ligowych zakończyło 
się tym razem stwem drużyny 
lwowskiej. Pogoń wywalczyła je z tru- 
dem i niemałą dozą szczęścia. +» 

Pierwsza bramka bowiom padła ze 
strzału samobójczego obrońców drużyn 
krakowskiej, Drugą bramkę Pogoń u: 
skała w niemniej przypadkowy sposób, 
bowiem z karnego. Jedyną bramkę dla 
Wisły strzelił Gracz. Widzów zebrało się 
5.000 osób, (e) 


AKS — Polonia 1:0 (0:0) 


Chorzów — Spotkanie to było bardzo 
zacięte, a gra niemniej ostra, przy czym 
szczególnie AKS grał bardzo ostro, W cza- 
się meczu kontuzjowany został Szczepa- 
niak. Spotkanie, w którym górował na 
ogół AKS, rozstrzygnięto dopiero na 2 mi- 
nuty przed końcem, kiedy to Piontek zdo- 
był dla gospodarzy jedną bramkę. Widzów 
zebrało się 4.000 (c) 


Cracovia — Ruch 3:2 (0:1) 


Kraków — Cracovia wzięła rewanż 
za przegraną w Wielkich Hajdukach. Ruch 
przeważał zdecydowanie w pierwszej czę: 
ści gry i na początku drugiej. Prowadził 
nawet 2:0. Przy tym stanie Cracovia za- 
brała się rzetelnie do pracy i w rezultacie 
nie tylko wyrównała, ale rozstrzygnęła 
spotkanie na swoją korzyść, 

Prowadzenie uzykał Ruch w 20 min 
przez Peterka. Po zmianie siron drugą 
bramkę dla Ślązaków uzyskał Wiechoczek. 
Następnie Cracovia przejęła inicjatywę 
gry, górując już do końca zawodów. Ruch, 
opadłszy ze sił, bronił się zawzięcie. Mimo 
to Gracovia uzyskała brarekę przez Kor- 
basa, a następnie wyrównanie przez 
skiego, który też strzelił 4 
bramkę. 


Lekkoatletki AZS 
zdobyły mistrzostwo 


Poznań Mistrzostwa lekkoatle- 
tyczne pań okregu prznańskiego vdbyty 
się w niedzielę przed południem na „Are- 
miet PWK. Najlepszymi zawodniczka 
były Lubiczówna (AZS) i Kruegerówna 
(KPW), które zajęty największą ilość 
pierwszych miejsc. Kruegerówna istano- 
wiła poza tym nowy rekord okręgu w sko- 
ku w dal z miejsca. 

Z powadń startowania większości zu- 
wodniczek prawie we wszystkich konku- 
rencjach zawody trwały pełne 3 i pół go- 
dziny. 

W ogólnej punktacji zdecydowanie 
zwyciężyły zawodniczki AZS, uzyskując 
159 punktów, drugie miejsce zajęło. KPW 
TT pkt., trzecie Warta 64 pkt. 

Wyniki poszczególnych kankurencyj byty na- 
stępujące: 

60 m: 1) Kruegerówna (K) 84 gek. 
belska (A), 3) Rewolinska (A). 4) 
aa HO m: 1) Labiczówna, (A) 14 soke 2) Tokel 
ska (A), 3) Rewolińska (A). © Białkowska (W) 

0 m: 1) Lubiczówna (A) 30.8 sek, 2) B 


3) Ta 
pinnów- 


kowska (W), 5) Klusakówna (K), 4)” Rzeźnia- 
kówna (R). Ą 

KU m: 1) Wożniakówna (W) 2 min. 2) 
Białkowska (W), 3) Rzeżniakówna g 

80 l: 1 Lubiczówna (A) 141 sek. 2) 


vna (K), 5) P. Kryżanka, 4) iial- 
miejsca: 1) Kruegerówna (I 
2 Lubiezówna (A) 2,20. 3 P 
). 4 Lubelska (A) 218: 
na (40,491 m 5) M 
Fabianówna (A) 


z uhi 
nówna (A) 4. aj 
Kruegorówna (K) 4.00. 

D Wohlgetanówna (A) 1.40, 2) Lu- 


Wawy 
biczówna_(A) 1,30. 8) Lubelska (A). 4) Kruege- 
równa (K), 5) Rewolifńska (A), 1.25, 

Dysk: 1) Kruegerówna_(K) 34.64 m. 2) Wi 
etanówna (A) 26,19, 3) Starczewska (W) 24.54, 
DJ. Kryżanka (W) 24 


m. 2) Star- 
9.50, 4) Pa- 


2) Krue- 
a- 


Kula: 1) Kru 


ianówna (A) 28.07, 
Sztafeta 4X100 m: D AZS T, 
Wohlgetanówna, Lubelska i U 
ZS IL 3 KPW I, 4, Warta 


wobiectwówną 1 DOn Sig AEG 
ol W awna) 2:07:4, 2 
HO 4 KBW: a) j 


HUMOR SPORTOWY 


Gdy para tancerzy-ekwilibrystów 
gra w tenisa. 
(Tre Humorist, Londyn). 


K raków — Trzydniowe rozgrywki fi- 
nałowe o mistrzostwo Polski w szczypior- 
niaku zakończyły się zwycięstwem KPW- 
Poznań, który obronił tym samym swój 
tytul. 
W niedzielę rozegrano ostatnie walki 
fmałowe. w Których niespodzianką był 
wynik remisowy, osiągnięty przez drużynę 
ŁKS w spotkaniu z kolejarzami poznań- 
skimi. Spotkanie warszawskiego AZS z 
Cracovią natomiast zakończyło się pewną 
wygraną drużyny warszawskiej, 
Wyniki były nasiępujące. 

KPW — ŁKS 6:5 (3:6) 
Walka była bardzo ciekawa i zacięta. 
Łodzianie, Którzy już w poprzednich spat- 
kaniach okazali się drużyną groźną. ale 
mało skuteczną w akcj y ares | 


swej wielkiej ambicji e 
poznańskim jeden cenny punkt, Nie wiele 


AUTOMOBILIZM 


A. W. — A. Pom. 
li, ogłoszi 


imprezie ucz 
nią i J1 z Pomorza. 
wdziecza 
7. 


Zwyciestwo Poznań 
racy wszystkich za- 
powierzone im, za- 
iwość otrzymania kar- 
dalszych 


Augustowski. 
wosz., Kujat, 
Rojek, mi 


ki, Pieski. Ra: 
Świtalski, Szypuła i płk Wis- 


i, 
W ramach tych zawodów odbyla sie konko- 
roneja dla, wojskowych na motocyklach z przy 
Poznania startowalo 1 maszyn a 2 

wsciężył sierż. Braun (Pozn), 
miakiem (Pom) i kpt. Spodenkie- 


owa Automobilklubu 
Konkursowa. która 
(a) 


imprezą spo 


Wielkopoląki 
odbedzie sie w d 
slaw Kwi 


KOLARSTWO 


Pola Atokutowskiese w Warszawie jreg 


omandorem jest 


8 
z J, Kapi 
jerata, Mich 
Bieńko. Kudia 
nieyski (Ù 


Napi 


(Orkan). 
Wrzesiński, Sobczak 
Pietrzyeki (Lauda), 
(Dmikarz), Gróchows) 
Jankowiak, ranek 
3 Frankowski (Kra 
zelewski, Stark (Pomaszowska 


MOTOCYKLIZM 


_ Konkurs setek o memorial śn. Antoniego 
Rwiatkawskiezo. który z powodn śmierci fun- 
datara, zo ç dniu 20 maja. odbe- 
dzie się fu 29 b 


raus), 
(Stradom Q: 


kie T. 
FSJ). 


raz jazdy na t 
0. padnin) 
bedzie sie równie: 

v do Poznania oraz w R 
motocykli. Tmpreze organizuje Motoklub 


H 
rzostw Europy, Wyni- 
co: 175 Gem: 1) Neimann 

3 ge. 14316. 2 Hauw (B) 
orm: 1) Kluge (N) na DKW 
truseke (N) na KW, sem 
1) White 


km (Anglia) na Nortonie 2 w 
2) Mollos (A) na Velogette. 


14) Mee O) na BMW Ag, Idade D) 
m): nien N a e 51:40.1, 2) 
Frith (AX na "Nortonie. k àd 


PŁYWANIE 


Ogólnopolskie zawody w Katowicach, odbyte 


ź 

ź 

g 

R 

= 

5 

=i 

= 

CO F- n; S p 3532 E H z 
SZ } 5, 


z udzialem uczestników obozu prowadzonego 
przez tronera Stoppa. preyniosly nastepujace 
wyniki ow: 1) Jodrysik (Gisż 


> 29 sek, 

(Crac) 24 3) Priebe (Dab) 

+ 1) Jarecki (Dab) 1:28.8. KO m 

jowiczówna (Bielsko) 35.2. 

S), 10 kins: 1) B 
20 


. 1) Machow 
o). 200 m kl 
wisi 


idawiczówna 1188, 
1) Banaszewska 
W0 m klas.: 1) Bo- 
NÑiedobędzka 2:41.4. 


ziala Heidrich, któ- 


W zay e) 
ry wycofał się z obpzu. 


oraz $ Ą 
T = Unia l Sokół oras 
— Wartą i Unia oraz So- 


— P i AZS. Ty- 
dzie Unią, najwięk: 
nk So- 


PIŁKA NOŻNA 


Schalke — Hannover 3:3 (2:0. 3:0, F 


wo spotkanie o mistrzostwo 
tel 


iemiec, odbyte w 
000 wi 


Saksort s 


3:2. po 


KPW Poznań zdobyło mistrzostwo 
w szczypiorniaku 


nawet brakowało, by zwycięstwo odniosła 
drużyna łódzka, która prowadziła do prze- 
rwy. Ostatecznym wysiłki di 
znańska zdołała jednak uratować jeszcz! 
jeden pumkt, który, jak się okazało, później 
zadecydował też o zdobyciu przez KPW 
mistrz. 


AZS i CRACOVIA 4:2 (2:1) 


Spotkanie to zapowiadało się bardzo 
ciekawie i walka była też bardzo zacięta. 
AZS w sumie jednak okazał się drużyną 
lepszą i więcej wyrównaną, odnosząc w re- 
zultacie zasłużone zwycięstwo i zapewnia- 
jąc sobie tytuł wicemistrza Polski. 

WW punktacji ogólnej więc pierwsze 
miejsce zajął, zdobywając ponownie ty- 
tuł mistrza Polski, KPW-Poznań z 5 pkt, 
2) AZS-Warszawa 4 pkt., 3) Cracovia 2 pkt, 
4) ŁKS 1 pkt. (c) 


SZERMIERKA 


Porażka Polaków w Sopocie. — W so 
botę rozpoczął się w Sopocie trójmecz 
szermierczy Polska — Niemcy — Szwecja 
w szpadzie. Pierwszego dnia nasi szpa* 
dziści rozegrali dwa mecze z Niemcami 
i Szwecją. Z Niemcami przegraliśmy w 
stosunku 4:12. Najlepszym z Polaków 
był Kantor, który wygrał dwie walki, bi- 
jąc m. in, najle! go z Niemców Lerdo- 
na 3:0. Nawrocki i Banas mieli po jed- 
nym zwycięstwie, a Szempliński przegrał 
wszystkie walki. 

Drugie spotkanie z wicemistrzem 
świata, Szwecją, Polacy przegrali w sto- 
sunku 3:10, Nasi szpadziści wystawili 
Suskiego zamiast Szempłińskiego. Naj- 
lepszym okazał się znowu Kantor, który 
wygrał dwie walki. Trzecią walkę roz- 
gnat na swoją korzyść Nawrocki. 

walki zostały nie rozstrzygnięte. 

Polacy wystąpili bez Ślązaków: Ka- 
mali, Karwickiego i Zaczyka. 


WIOŚLARSTWO 


semka AZS poznańskiego, która w sobotę 
ła tak wyciestwo nad załogą nie- 
miał: le startować w biegu 
2 odu zachoro- 


piekne zy 


jednak jednego z czt 

znaniacy ną starcie nie stane! 
niki regat byly następujące: dwój 
ka — 1) Berlin (R. K. Wansęe) 


42.2, 
3) Kopenhaga, ~ 
Berlin (Allemania 


3) Wiedeń (Friesen) 818.5, 


Mistrzostwa Polski 
w piłce wodnej 


Katowice. — Niedzielne spotkania 
o mistrzostwa Polski w piłce wodnej nie 
przyniosły w h niespodzianek, Dość 


nieoczekiwanie jedynie Giszowiec zremi- 
sował tylko w spotkaniu z Hakoah w 
Bielsku. Walka ta zakończyła się ba- 
wiem bezbramkowo, W Katowicach na- 
tomiast EKS pokonał KSZO 3:0 (1:0). Ka- 
towiczanie w sobotę bawili w Bielsku, 
gdzie rozgromili żydowski Hakoah w sto- 
sunku 9:2 (3:1). 

W tabeli prowadzi w dalszym ciągu 
iszawiec z 8 p. przed AZS i EKS po 4 p. 
20 (8 p.) i Hakoah (1 p). (c) 


0 mistrzostwo w strzelaniu 


Poznań — Otwarcie V zawodów 
rzelecko-myśliwsko-łuczniczych o mi- 
stwo okręgu poznańskiego odbyło 
ę w niedzielę przed południem. Po uro- 
czystej mszy św, w kościele garnizono- 
wym, odprawionej przez ks. prob. Dymar- 
skiego, nastąpiło otwarcie zawodów na 
strzelnicy Bractwa Kurkowego w Szelągu, 
w, obecności licznie zebranych przedsta- 
wicieli władz państwowych, wojskowych, 
komunalnych i przedstawicieli organiza- 
cyj strzelectwa sportowego. Po powita- 
niu zebranych przez prezesa zarządu 
PZSS Okr. VII pułk. Peckę, otwarcia zá- 
wodów dokonał przewodniczący komitetu 
organizacyjno-wykonawczego pułk. dypl. 
Wolikowski, Po przemówieniach nastąpiło 
oddanie strzałów honorowych na cześć 
Prezydenta Rzeczypospolitej (nacz. Błaże- 
wicz), naczelnego wodza ma $ 
Rydza (pułk, Wolikowski) ita 
Niezwłocznie rozpoczęły się strzelania, 
które odbywać się będą codziennie od 
godziny 8 do 19 do dnia 30 bm. W dniu 
1 lipca rb. nastąpi zakończenie zawodów 
i rozdanie nagród. (al) 


Warunki pracy 
lekarzy ubezpieczalni 


Warszawa. (PAT) Minister opie- 
ki społecznej Kościałkowski przyjął w 
piątek przedstawicieli organizacyj le- 
karskich. Dyrektor departamentu u- 
bezpieczeń społecznych Dyboski przed- 
stawił wynik dłuższych narad, prowa- 
dzonych z udziałem lekarzy i przed- 
stawicieli Zakładu Ubezpieczeń Spo- 
łecznych. Osiągnięto całkowite poro- 
zumienie w przewiekającej się od lat 
5 sprawie ogólnych zasad umów dla 
lekarzy w ubezpieczalniach. Porozu- 
mienie przynosi znaczną poprawę wa- 
runków pracy lekarzy ubezpieczalni. 


| 


Raid samochodowy 
po Polsce 


(Ciąg dalszy ze stronicy 1). 


pkt., należy wymienić nr 2 (katowiczanin 
Zajdej na Hudsonie), który pod Warszawą 


miał defekt cewki indukcyjnej. Ostatnia 
spośród 60 startujących pri chała p, K u- 
ńska na maszynie „Opel”. Ponieważ 


zawodniczka ta pr: chała również w czAa- 
sic lepszym od „minimalnego, ma więc 
prawo jechać dalej. Opóźnienie u tej za- 
wódniczki nastąpiło na skutek trzygodzin- 
nej naprawy przewodów pod Białymsto- 
kiem. 


szybszym jeźdźcem pierwszego A+ 

pu okazał się wiedeńczyk Wessely (nr 16 
który osięgnąl wspaniałą 

przec ybkość 94,6 km/godz, 
Je mniejszą od niego 5: 
„Buicku* 


(Chevrolet) i £i 
gając okolo 58 km. Piątym był Karczewski, 
następnie przybyło pięć Mercedesów, po 
tem kpt, Burgaler na BMW, dalej Mazu- 
rek na Chevrolecie, mjr Wiemmer z Nie- 
miec na Adlerze itd. 

Wessely jechał z Warszawy do Narocza 
5 godz. 42 min. Uwagę zwracała na pierw- 
szym etapie bardzo szybka i równa jazda 
drużyny Chevrolet, dobra łączność kierow- 
ców drużyny niemieckioj Mercedes i DEW, 
jak również znakomita forma drużyny 
Fiata, która przejechała trasę w tempie 
około 72 km/godz. Na specjalne podkre- 
ślenie zasługuje również szybkie tempo 
jazdy Łączkowskiega (ok. 88 km), biorąc 
pod uwagę kategorię i litraż jego wozu. 

Po przyjeździe nad Narocz nad metą 
witała automobilisów awionetka Aero- 
klubu Wileńskiego, pilotowana przez ad- 
wokatkę Sztukowską. 

Następnie przyjechał oddział kawalerii 
stacjonującega w pobliżu pułku ułanów, 
aby powitać zawodników. 

Zawodnicy zagraniczni i polscy byli za- 
chwyceni Naroczem: Droga byla na ogół 
w dobrym stanie, miejscami bardzo pięk- 
na, jak np. odcinek Wilno—Narocz. 


EZ RE LAABE e 
Ochrona wielorybów 


Londyn. (ATE). Zakończono tu 
międzynarodową konferencję wielory= 
bią. Uczestniczyli w niej przedstawi- 
ciele Niemiec, Anglii, Stanów Zjedno- 
czonych. Związku Południowo - Afry- 
kańskiego, Norwegii, Nowo-Zelandii, 
Australii, Kanady, Północnej Irlandii, 
Danii, Argentyny, Irlandii i Francji. 
Uchwałono dwinastomiesięczny zakaz 
polowania na kaszaloty na pełnym mo- 
rzu w okólicach bieguna południowe- 
go. Na przeciąg 2 lat ustala się w oko- 
licach morza poludniowego pomiędzy 
Ziemią Grahama i morzem Rossa ob- 
szar ochronny dla wielorybów królew- 
skich. W okolicach bieguna północne- 
go polowanie na wieloryby królewskie 
na otwartym morzu jest w ogóle zaka- 
zane. 


Obławy na sowieckie dzieci 
Moskwa. (ATE). Zagadnienie 


dzieci porzuconych przez rodziców i 
chowających się dziko, czyli tzw. „bez- 
prizornych*, nie został dotychczas zá- 
łatwiony w Rosji Sowieckiej. Jak „do- 
noszą, policja sowiecka przedsięwzięła. 
obławę we wszystkich głównie, szych 
miastach Związku Radzieckiego, żeby 
zapobiec klęsce przestępstw popełnia- 
nych przez eci. Dane statystyczna 
policji wykazują, że w ostatnich cza- 
sach dzieci bez opieki, łącząc się w 

ndy, dokonały 79 morderstw i pod- 
paleń oraz 130 napaści rabunkowych. 
Podczas obławy bandy stawiły policji 
czynny opór, wskutek czego policja 
zmuszona była użyć broni i zabiła 16 
chłopców. 


l m m 
Komunikat meteorologiczny 


Ciepłe powietrze zwrotnikowo-morskie, 
przepływające nad Polską, jest intensyw- 
nie wypierane przez znacznie chłodniej- 
sze polarno-morskie, napływające z pół- 
nocnego zachodu. Wczoraj w godzinach 
popołudniowych dotarło ono do zachod- 
nich dzielnic Polski, powodując w pasie 
ścierania się z powietrzem ciepłym 
wzrost zachmurzenia i burze. Silne i po- 
rywiste wiatry, które wystąpiły w, całym 
Kraju, są właśnie wynikiem  Ściorania 
tych dwu różnorodnych mas powietrza. 
Pogorszenie się stanu pogody ma charak- 
ter przejściowy i nie potrwa długo. 

Wczoraj o godz. 14 temperatura wa- 
hala się w granicach od 17 st. na wybrze- 
żu do 30 st. na Wołyniu. Na Kasprowym 
Wierchu była burza, a temporatura wy- 
nosiła 11 st. 

Przewidywany przebieg pogódy w dn. 
27 bm.: Pogoda o zachmurzeniu zmien- 
nym. Miejscami jeszcze przelotne do- 
szcze i burze, zwłaszcza na wschodzie kra- 
ju. Nieco chłodniej, temperatura w ciq- 
gu dnia około 20 st. Słabnące wiatry z 
kierunków zachodnich. Widzialność bara 
dzo dobrą 2 


Z mistrzostw tenisowych świata 


Londyn. (1 


„ wł) Nieoficjalne 
mistrzostwa tenisowe świata w Wim- 
hledonie dohi ą powoli końca. W 
grze pojedyńczej panów rozgrywki do- 
prowadzono do ćwierćfinałów, do któ- 
rych zakwalifikowali się dotychczaso- 
wy mistrz świata Budge (Am.), Henkel, 
Puncec, ina Austin, Hecht, Me 
Sensacją sobotnich roz- 


c 
Grath i Mitic. 


grywek było wyeliminowanie dwóch 
rozstawionych zawodników, a miano- 
wicie Chine sin-Kie, 


la, któr 
Henkel 
Budge 


echa Mer 
( Australia 


3 k 
uległ Me 
zaa) Maneffa € 

AIC 


Ykanka Wills Mody po- 


jest pewnym 
singlu panów 


kanin Budge 


i zwy- 
cięzeą w 


konała Heine-Mueller (Poł. Afryka) 8:6, 
6:4, a Angielka Scriven — Belgijkę Cou- 
querque 6:2, 6:3. Jędrzejowska ma przed 


PAAADADADANAAKZZAKAKW 


Sukces wioślarzy AZS (Poz.) 
w Berlinie 


Berlin. — W sobotę rozegrano w 
Berlinie na wioślarskim torze olimpij- 
skim w Gruenau pierwsze spotkanie 
wioślarskie Polska — Niemcy w ósem- 


kach. Polska reprezentowana była 
przez ósemkę poznańskiego AZS w 
składzie Kuryłowicz, Manitius, Serwo, 


li, Ronke, 1 
Niemcy re- 
r Kieler Ru- 


Konczyńsk erysz 
ski, sternik Petrykow: 
prezentowała osada , 
derclub". 

Osada polska wyszła bardzo dobrze 
ze startu i p. pierwsze tysiąc me- 
trów toczyła się ostra walka o prowa- 
dzenie, potem jednak osada polska wy- 
suwa się zdecydowanie va czoło i do 
mety prawie odległość między osadą 
rasta. 
j osady EJ zmniej- 
zajęli zdecydo- 


przed 


bardziej. na BEER r 
nym biegu osada berl 
zdecydowanie ósemkę reprezentacyj- 
ną Węgier. Równocześnie we Frank- 
iurcie odbył ię dwa dalsze między- 


ka Pokoje 


semki, w których o- 
pokonały kolejno 
osady Jugosławii i Danii. 


Najświeższe zdjęcie Jodrzcjowskiej pod 
czas gry w Wimbledonie 
sobą nielada jeszcze zadanie. Polka 


dotąd nie wykazała w Wimbledonie po- 
ziomu ze spotkania z Krahwinkel- 
Sperling w mistrzostwach Londynu 
gdzie Polka przy stanie w pie 
szym socie zdobyła pod rząd jedenaście 
gemów, wygrywając drugi set do zera 
Na drodze stoi bowiem Jędrzejowskiej 

a groźna Amerykanka Marble. 
a Jędrzejow=ka pokonała już kilka- 
krotuie zarówno w roku ubiegłym jak 
i w tym roku w Anglii. 


Podkreślić należy, że oczekiwane z 
wielkim zainteersowaniem spotkanie 
Jędrzejowskiej z Chilijką Lizaną, któ- 
ra odebrała w ubiegłym roku Polce mi- 
stwo Ameryki w Forest Hill, nie 
dojdzie już w Wimbledonie do skutku 
wobec wyeliminowania jej przez Fran- 
cuzkę Mathieu. 

W niedzielę, którą — jak wiadomo 
— Anglicy święcą bardzo skrupulatnie 
— rozgrywek tenisowych w Wimble- 
don nie było. 


Wimhledonu bylo 
{z lewej) przez 
hieu 


konanie Chilijki Liz: 
Francuzkę A 


| Pierwszą z sensacyj 


Raid hydroplanów 
amerykańskich 


Seattle. (PAT). Z 48 wodnosa- 
molotów bombardujących, które wy- 
startowały z San Diego (Kalifornia) da 
Seattle (dystans 1900 km) 44 wywodo- 
wały na jeziorze Waszyngtona, doko- 
nując w ten sposób najwięks o lotu 
grupowego bez lądowania, w Stanach 
Zjednoczonych. Pozostałe 4 samolot 
powróciły do San Diego bez wypadku. 

Każd samolotów miał 5 ludzi za- 
łogi; robiły one na godzinę od 290— 
320 km. ù 


Mistrzostwa lekkoatletyczne 
Łodzi 


Lódź — W niedzielę zakończone zo- 

2-dniowe zawody 0 mist two o- 

1 ŁOZLA, rozgrywane dla panów w 

kalegorii A i B oraz dla pań. Mistrzo= 

stwa wypadły imponująco z uwagi na 

start ponad 200 zawodniczek i zawodni- 

ków. 

W konkurencjach klasy A poszczegól- 
ne ROA wygrali: 

200 m: Głażewska (IKP) 29.0 

ali so m: Wójcikówna ( 2:48 sek.; 


: Kamińska (I) 5.15 m 

200 m: Poliński 23.6; 400 
czyk (Sokół Ł.) 60.8; 4X400 
min.: wzwyż: Szmitke (K. 
Modzelewski 6.44 m; kula: 
12.09 m. 


Hartmann (G) 


Turniej jubileuszowy ŁLTK 


Łódź — Tegoroczne tenisowe mistrzo- 
stwa Łodzi odbyły sie w ramach uroczy- 
stości z okazji 25-lecia istnienia Łódzkiego 
Lawn-Tenis Klubu. Turniej odbył się z 
udziałem szeregu czołowych graczy pol- 
skich, jedynie w konkurencji krajowej. 
Rozgrywane od czwartku gry nie przynio- 
sły większych niespodzianek. 


Radom w walce o polskość 


Radom, 


w czerwcu 


Liała rozśpiewa- 
niej ujawnia pol- 
Wtedy mro- 
ie chowa się w 


W oktawie Bożego 
ny Radom najwyraź 
skie i katolickie obli 
wie żydowskie przeważ. 


Żyd — handlarz nasion 


głąb domów i zaledwie 10 pet mniej- 
Szości przygląda się uroczystym pocho- 
dom procesyjnym; już to wystając na 
chodnikach, już to oblepiając okna i 
balkony. 

Kupcy polscy nie dekorują składów 
na czas procesji. Osobiście biorą w 
niej udział, a nie dekorują, bo — jak 
mnie zapewniono — „nie ma takiego 
zwyczaju. Nie odczuwają potrzeby 
wyodrębniania się, ważny więc mo- 


PANOWAŁY AAAA AAAA 


LM ALERIA PU TYNI 


Na międzynarodowe 


zawody konne w 
dział Szahisów 


Londynie przybył również z Algeru od- 


ment religijny i narodowy przepada, a 
móglby przypomnieć, że nieliczni do- 
tąd reprezentanci kupiectwa polskiego 
wyznają publicznie swą przynależność 
do Kościoła i narodu. 

Radom liczy już bli 
szkańców, w tym jedną trzecią Żydów, 
jak w stolicy. wioł to niezmiernie 
czynny, ruchliwy ak dotąd, aż nad- 
to pewny siebie. Drobny (Ch, niechluj- 
nych sklepikar: jest ty- 
siące. Są oni równie niebezpieczni, jak 
właściciele fabryk i hurtowni. Żerują 
na polskim gruncie, knią sobie z pol- 
ego kupiectwa i rzemiosła, bo bez 
przeszkody handlują z Polakami i ma- 
ją zyski ogromne. 


ko 100 tys. mie- 


Wzorowy stragan polski. Poznnńczyk 
sprzedaje warzywa i owoce 


Nieliczni Polacy od wielu lat omija- 
ja Żydów pie bez zaparcia się siebie. 
Nie jadali np. nigdy wołowiny i cielę- 
ciny, aby nie kupować mięsa w jat- 
kach żydowskich. Obecnie dzięki do- 
brej agitacji Stronnictwa Narodowego 
z większa liczba Polaków z rado- 
wita otwarcie każdej nowej „jatki 


wołowej”. Część żydów patrzy na tę 
przedsiębiorczość z oburzeniem. Rów- 
| nie spoglądają Żydzi z ukosa na po- 
większającą się liczbę polskich straga- 


nów i składów detalicznych. Nowość 
pociąga nawet osoby nie uznające ha- 
sła „swój do swego po swoje“, 

Pewien Poniorzanin otwor; 
kę wołową”, po prostu skład rzi 
i równocześnie wędliniarnię i „Ściąga“ 
kupujących wyborną wątrobianką, ma~ 
ło tu znaną. 

Kupcy poznar 
domiu sympatią i poparciem ogółu pol- 
skiego. Np. magazyny pp. Ziętary i Ka- 
masy dzierżą prym w głównej arterii 
handlowej. dawniejszej ul. Lube] 
przemianowanej niedawno na ul. im 

„ Żoiomskiej 


ył „jat- 


Kupowanie bławatów i garderoby 
u Poznańczyków stało się pewnego ro- 
dzaju „modą“. Poznańczycy obsługu- 
ja swoich odbiorców bardzo sumiennie. 
Tak samo polscy straganiarze. Nie pla- 
mią oni imienia polskiego najmniejszą 
nieuczciwością. Wykupują świadec- 
twa przemysłowe, nie oszukują dostaw- 
ców, punktualnie płacą podatki. Wła- 
dze nie mają z Polakami kłopotu, za to 
niemało pracy przysparzają urzędom 
i policji żydowscy handlarze. Policjan- 
ci dość często „sporządzają* protokóły 
karne. Czasem odstręcza to Polaków 
od kupna u Żyda. Niestety lud wiejski 
nie zawsze jeszcze zdaje się rozumieć 
tę walkę. 

W..okresie świąt pikiety członków 
Stron. Nar. grzecznie i cierpliwie u- 
świadamiają tak mieszczan, jak i rze- 
wiejskie. Niepokoi to tylko pewną 
liczhę Żydów. Niektórzy zaś szydzą z 
polskiego bojkotu, gdyż buta star 
zakonnych i ich pewność siebie nie 
mają granie. a się oni w Radomiu, 
jak na własnym gruncie, liczą na wpły- 
wy swoich współwyznawców w War- 
szawie i na potęźniejszych jeszcze 'w 
Anglii, czy Ameryce. Z emfazą fałszy 
wych proroków przepowiadają śmie: 
Stronnietwu Narodowemu, kompletną 
porażkę bojkotowi — słowem, nie my- 
ślą dobrowolnie ustąpić. 

Wszystko, co zdrowsze 
czeństwie polskim, c e nie tylko 
myśli inaczej, ale nie zasypiając gru- 
szek w „popiele, zabiera się już do dzie- 


w spole- 


Żydawsk stragan konny, Policjant 
spisuje protokół karny za handel niele- 
galny, za niewykupienie swiadectwa 
przemysłowego, za drobne oszustwa itp. 
ła, garnie się do kupiectwa. 
przykład z Poznańczyków, 
uznanie jako pionierom 
handlu i rzemiosła, 
mlodor pokoleniu 
CZESŁAWA WOLNIEWICZÓWI.A. 


hierze 
wyraża im 
odżydzenia 
torującemu drogi 


„terwona” Hiszpania grozi bombardowaniem miast włoskich. sereaeoe” 


Niesłychana demarche ambasadora hiszpańskiego w Paryżu 


Paryż. (PAT), W kołach politycz- 
nych Paryża poważne zaniepokojenie, 
a nawet wzburzenie wywołała demar- 
che ambasadora hiszpańskiego, który 
zawiadomił, że rząd w Barcelonie w 
razie dalszego bombardowania miast 
otwartych „czerwonej* Hiszpanii za- 
mierza zastosować represje nie tylko 
w stosunku do miast Hiszpanii naro- 
dowej, ale również w stosunku do 
miejscowości, z których przybywają 
samoloty bombardujące. 

Zapowiedź ta zrozumiana została 
jako deklaracja, że Hiszpania „czer- 
wona“ ma zamiar wysłać swe samolo- 
ty również przeciw miastom włoskim, 
aby w ten sposób odpowiedzieć na 
działalność lotników włoskich, służą- 
cych w szeregach hiszpańskich wojsk 
narodowych. 

Podobna demarche została dokona- 
na przez przedstawiciela dyplomatycz- 
nego Hiszpanii w Londynie. Ze strony 
Francji i tak samo ze strony Anglii 
odpowiedziano na tę demarche w spo- 
sób bardzo stanowczy i kategoryczny, 
ostrzegając bardzo poważnie rząd 
harceloński przed tego rodzaju zamie- 
rzeniami, O stanowczości, a nawet nie- 
zwykłej ostrości odpowiedzi francu- 
skiej na tę demarche daje pojęcie ar- 
tykuł publicysty dyplomatycznego w 
„Petit Parisien“ Bourguesa, odzwier- 
ciedlającego najczęściej poglądy kół 
oficjalnych Francji, który używa w 
swych wywodach słów i tonu po pro- 
stu gwałtownego, piętnując zamiary 
rządu barcelońskiego. 

P. Bourgues pisze, że widocznie pe- 


a 
Rokowania litewskie 
ze Stolicą Apostolską 


Ryga. (PAT) Donoszą z Kowna, 
że min. spr. zagr. Lozorajtis wyjechał 
do Rzymu celem zakończenia, jak po- 
daje prasa, rozpoczętych rokowań ze 
Stolicą Apostolską. Z Rzymu min. Lo- 
zorajtis uda się do Szwajcarii lub 
Francji na urlop. 


Prezydent Eire objął władzę 


Dublin. (PAT) W starej cytadeli 
Dublina prezydent Irlandii (Eire) prze- 
jął uroczyście swe funkcje. W uroczy- 
stym tym akcie wzięli udział wszyscy 
ministrowie z De Valerą na czele, człon- 
kowie parlamentu i tłumy ludności. 

Dr Hyde został prezydentem na 
okres 7 lat bez wyborów, na skutek po- 
rozumienia, zawartego pomiędzy stron- 
nictwami irlandzkimi. 


Aresztowany przemytnik 

Bukareszt. (PAT). Rumuńskie 
władze bezpieczeństwa aresztowały w 
Bukareszcie niejakiego Ozjasza Ma- 
yerczyka, obywatela holenderskiego, 
który pod płaszczykiem interesów 
handlowych zajmował się przemyca- 
niem z Rumunii złota i papierów war- 
tościowych. 


Wicekról Etiopii 
u Mussoliniego 


Rzym. (PAT). Mussolini przyjął 
wicekróla Etiopii ks. Aostę, który od 
pewnego czasu bawi we Włoszech. 

Wicekról Etiopii złożył szefowi rzą- 
du obszerne sprawozdanie o sytuacji 
i aktualnych zagadnieniach impe- 
rium. Komunikat ogłoszony po au- 
diencji zaznacza, że ks. Aosta wraca 
niebawem do Addis Abeby, Komuni- 
kat ten komentowany jest w zagra- 
nicznych kołach prasowych, jako za- 
przeczenie pogłosek o rzekomym wa- 
kansie na stanowisku wicekróla. 


wni kierownicy barcelońscy widząc 
nieuniknioną klęskę, chcą poszukiwać 
ratunku w gestach szaleństwa, Liczą 
oni na to, że generalizacja konflikt 
Hiszpanii dać im może pewne korz 
ści. Trzeba, aby nie żywili oni co do 
tego żadnych złudzeń. Francja, popie- 
rając całkowicie i natychmiast zde- 
cydowane stanowisko zajęte przez jej 
rząd, nie pozwoli, aby jakiekolwiek 
prowokacje miały ją doprowadzić do 
wplątania się w konflikt powszechny. 

W kołach politycznych francuskich 
liczą się z tym, że stanowcze oświad- 
czenie Paryża i Londynu pohamuje 
szaleńcze zamiary rządu walenckiego, 
tym niemniej demarche hiszpańska 
wywołała poważne zaniepokojenie, po- 
nieważ postawiła na porządek dzienny 
ewentualność nieoficjalnych choćby 
prowokacyj ze strony Hiszpanii „czer- 
wanej*, zmierzającej do rozszerzenia 
konfliktu hiszpańskiego. 


Sprawozdawca dyplomatyczny dzien- 
nika „Paris Soir" oświadcza z naci- 
skiem, że w każdym razie Anglia i 
Francja zgodne są co do tego, aby nie 
pozwolić się wciągnąć przez żadne tego 
rodzaju manewry w wojnę powszech- 
ną. W prasie francuskiej oraz w sze- 
rokich kołach społeczeństwa francu- 
skiego informacje o tej demarche hi- 
szpańskiej poważnie osłabiły sympatie 
dla sprawy Hiszpanii republikańskiej, 
które dotychczas w związku z bombar- | 


dowaniem miast i poważnymi ofiarami 
ludności cywilnej były dość żywe i sze- 
rokie, 


Sprawozdawca dyplomatyczny „Pa- 
ris Soir“ Sauervein donosi, że rząd 
włoski zawiadomił już w piątek z ra- 
na rządy angielski i francuski, iż naj- 
mniejszy atak samolotów „czerwonej“ 
Hiszpanii na jakiekolwiek miasto wło- 
skie potraktuje jako akcję wojenną. 
Niemcy miały w tej sprawie solida- 
ryzować cię całkowicie z Włochami. 
Oznacza to, pisze Sauervein, że Wło- 
chy, a bezwątpienia jednocześnie i 
Niemcy. w razie takiego ataku uważa- 
ją, że mają swobodę podjęcia otwar- 
tych kroków wojennych przeciw rzą- 
dowi republikańskiemu w Barcelonie. 

Tego rodzaju polityka rządu Barce- 
lony, zamiast zatem doprowadzić do 
konfliktu światowego przyniosłaby w 
konsekwencji tylko sz zmiażdże- 
nie Barcelony i Walencji. Anglia bo- 
wiem i Francja w żadnym wypadku 
nie dadzą się przez jakiegokolwiek 
rodzaju manewry „czerwonej“ Hiszpa- 
nij wciągnąć w wojnę powszechną. 

Barcelona. (PAT.) W związku 
z wiadomościami, jakie krążyły w 
Londynie, Rzymie i Par: na temat 
możliwości akcji retorsyjnej lotnictwa 

is go, korespondent Havasa 
fg do ministra spraw zagra- 
nicznych zpanii del Vayo z prośbą 
o sze wyjaśnienie tych wiadomo- 


ci. 

Minister del Vayo odmówił wyjaś- 
nień, oświadczając, iż w sprawie roz- 
mów, jakie się toczyły pomiędzy lor- 
dem Halifaxem i ambasadorem hi- 
szpańskim w Londynie, nie było żad- 
nego komunikatu. 


1 lipca ruszają z Polski na Litwę 
pierwsze pociągi 


Warszawa. (Tel. wł) W myśl 
umowy komunikacyjnej z dniem 1 lip- 
ca nastąpi otwarcie ruchu kolejowego 
między Polską i Litwą. Ruch ten odby- 
wać się będzie na linii Landwaró! 
Zawiasy—Vieris. Na razie będą kur- 
sowały między Wilnem i Kownem 
2 pary pociągów pasażerskich ze 
wszystkimi klasami. 

Pierwszy pociąg z Wilna odejdzie 
w dniu 1 lipca o godz. 6,40, przybędzie 
zaś do Kowna o godz. 9,26. Z Kowna 
wyjedzie pierwszy pociąg do Polski 


o godz. 8,27, przyjedzie natomiast do 
Wilna o godz. 11,59. 

Z Warszawy do Kowna będą kurso- 
wały wagony bezpośredniej komunika- 
cji wszystkich klas jak i wozy sy- 
pialne. Po raz pierwszy odejdą z War- 
szawy wagony bezpośredniej komuni- 
kacji w nocy z 30 czerwca na 1 lipca 
o godz. 0,15, Przybędą one do Kowna 
o godz. 9,25. 

Wiza polska na pobyt na Litwie 
z ważnością do miesiąca wynosić bę- 
dzie 25 zł, wielokrotna z ważnością do 
3 miesięcy 40 zł. 


4TSZAWA. 
lę rb. o godz. 17 szef 
gen. Stachiewicz v 
ficjalmą do Łotwy, 


ztabu głównego 
chal z wizytą o- 
tonii i Finlandii. 


Odjeżdżającego generala żegnali 
przedstawiciele poselstw oraz attaches 
wojskowi państw bałtyckich, wicemi- 
nister komunikacji inż. Piasecki, za- 
stępca szefa sztabu głównego gen. M 
komendant miasta i w) 
vie ze sztabu głównego. 


ie asystowała kompa* 


nia honorowa. 


żydzi łódzcy demanstrują 
przeciw Anglii 


Łódź, 26.66 W dniu wczorajszym 
nowa organizacja syjon 
z powodu zatwierdzenia wyroku śmier 
ci na Beno Joszufa, pochodzącego z Ło 
dzi a zamieszkałego w Palestynie, u- 
rządziła demonstrację przed wicekon- 
sułatem angielskim przy ul. Piotrkow- 
skiej 181. 


Policja rozproszyła manifestantów, 
przy czym zatrzymano kilka osób. 


Niezależnie od tego wysłany został 
telegram do króla Jerzego z protestem 
przeciw wyrokowi, skazującemu Żyda 
łódzkiego i z prośbą o jego ułaskawie- 
nie. Depeszę podobnej treści wysłano 
do Palestyny. 


Awantury w Palestynie 


Tel-Awiw. (PAT). W okolicach 
Jafiy i Tel-Awiwu doszło w niedzielę 
do rozruchów. 

Rzucono dwie bomby, które wyrzą* 
dziły duże straty. Rannych jest 4 Żya 
dów i 7 Arabów, w tym czterech bar- 
dzo ciężko. 

Dwaj Żydzi ranni w czasie hójki w 
ubiegły czwartek, zmarli w niądzielę, 


Marny los 
wiedeńskich żydów 


Wiedeń. (PAT) W sobotę o- 
trzymało nagle bardzo wielu Żydów 
wypowiedzenie posad, zajmowanych 
przez nich w przedsiębiorstwach pry- 
watnych. 


akcji zmierzającej do 
dów z zajmowar przez nich stano- 
wisk w  przedsiębiorstwach prywat- 
nych. 


Wystawa matejkowska w warszawskiej Zachecie 


Prócz 6 wielkich płócien zgromadzono ponad 80 dzieł, częściowo dotąd nie 


Warszawa, (PAT) W setną 
rocznicę urodzin Jana Matejki zorga- 
nizowało Tow. Zachęty Sztuk Pięk- 
nych wielką wystawę jego dzieł ma- 
larskich. 

Uroczystego otwarcia wystawy do- 


konał marsz. Śmigły-Rydz. Przy o- 
twarciu obecni byli ministrowie, 
amb. Francji Noel, amb. Rumunii 


Franasovici i inni przedstawiciele 
korpusu dyplomatycznego, reprezen- 
tanci władz cywilnych i wojskowych, 
najwybitniejsi artyści z Wojciechem 
Kossakiem, rektorem Akademii Sztuk 
Pięknych w Warszawie prof. Jastrzę- 
bowskim, oraz specjalnie przybyłym 
na wystawę rektorem Akademii 
Sztuk Pięknych w Krakowie Pau- 
tschem na czele. 

Członkowie Zachęty i miłośnicy 
złożyli pod popiersiem Matejki dłuta 
Antoniego Madeyskiego piękny wie- 


wystawianych 


niec laurowy z napisem: „Janowi Ma- r 


tejce w hołdzie członkowie Tow. Za- 
chęty Sztuk Pięknych*. Pod obrazem 
„Batory pod Pskowem* złożył mini- 
ster Węgier de Hory wieniec z wstę- 
gami węgierskimi z napisem: 
„Wskrzesicielowi sławy Batorego — 
poseł królestwa Węgier". 

Wystawa obejmuje 6 najwięk- 
szych obrazów Matejki: „Grunwald”, 


„Batory pod Pskowem*, „Rejtan“, 
„Kazanie Skargi*, „Konstytucja 3-go 
Maja* i „Zamoyski pod Byczyną*. — 
Poza tym obrazy historyczne i portre- 
ty, z których znaczna ilość nie była 
dotąd wystawiana, w liczbie prze- 
szło 80. 

Jednocześnie wystawiony został 
niezmiernie cenny zbiór reprodukcyj 
dzieł Matejki, wydanych przez Tow. 
Zachęty Sztuk Pięknych jako premia 
dla członków począwszy od 1862 roku. 


(alonocny pościy policji za kilku gramami trucizny 


Dzięki uczciwości aptekarza i energii policji ocałono życie chorego dziecka 


Paryż. (Tel. wł.) O niezwykłym 
wypadku pomyłki aptekarza i urato- 
wania chorego dziecka przed niechyb- 
ną śmiercią donosi paryski „Figaro“. 

Wypadek ten wydarzył się w Leo- 
dium. Jeden z miejsc, aptekarzy po 
wręczeniu klientce lekarstwa stwier- 
dził z przerażeniem po jej odejściu, że 
wydał zamiast lekarstwa truciznę, 
która mogła spowodować natych- 
miastową śmierć chorego dziecka, Na- 


tychmiast zaalarmował policję, która 
w mgnieniu oka postawiła na nogi ca- 
ły personel policyjny. 

Jakkolwiek aptekarz nie mógł po- 
dać ani nazwiska ani adresu swej 
klientki, policja kierując się jedynie 
przypuszczeniem aptekarza, skierowa- 
ła poszukiwania swoje za nieszczęśli- 
wą matką do starej dzielnicy miasta, 
Tam po żmudnych i skrupulatnych 
poszukiwaniach we wszystkich do- 


mach tej dzielnicy odnaleziono nad 
ranem ofiarę strasznej pomyłki apte- 
karza. 

W ostatniej niemal chwili, gdy 
matka zamierzała dać rzekome lekar- 
stwo swemu choremu dziecku, policja 
uprzedziła matkę, iż jest to trucizna 
ratując w ten sposób nieszczęśliwe 
dziecko od niechybnej śmierci. 


Wydany został katalog zawierają 
cy 37 ilustracyj dzieł przeważnie do- 
tychczas nie reprodukowanych. 

Wystawa, która trwać będzie do 
końca września, stanowi ważną kar- 
tę w dziejach sztuki polskiej. 


Międzynarodowa wystawa 
znaczków pocztowych 


Praga. (Sp). W niedzielę dnia 26 
czerwca rb. zostanie w Pradze otwarta 
międzynarodowa wystawa znaczków 
pocztowych. Wystawa wzbudza olbrzy- 
mie zainteresowanie daleko za grani- 
cami Czechosłowacji. Już teraz zapo- 
wiedziały swój przyjazd związki fila- 
telistów z Węgier, Jugosławii, Bulga- 
rii i Francji. Ale oczekiwane są też 
rzesze zbieraczy znaczków pocztowych 
z krajów bardziej odległych, a nawet 
zza morza. Wystawione znaczki, 
wśród których znajdują się unikaty 
olbrzymiej ceny, są ubezpieczone prze- 
ciw stratom na sumę 20 milionów ko- 
ron czeskich, czyli blisko 5.000.000 
W wystawie uczestniczy 21 kra 
liczba ta prawdopodobnie powięk: 
Się o dalszego uczestnika, ponieważ 
dyrekcja poczt Iranu przyrzekła swój 
udział. 

Wystawa będzie umieszczona w 
gmachu Sokoła winohradskiego (Vi- 
nohrady — XII dzielnica Pragi), a pod- 
czas całego jej trwania będzie stać 
przed nią samochód pocztowy, w któ- 
rym będzie umieszezony urząd potzo- 
wy. Mimo to zostały umieszczone w 
jej bezpośredniej bliskości cztery . os 
kienka* pocztowe, jedno z nich w ka- 
wiarni gmachu Sokoła, w której bg 
dzie giełda filatelistów. 
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temu wszelkie dane. Tecz nawet usunięto z gimna- 
zjum, przenosząc przedwcześnie w stan nieczynny, 
gdzie wykładał fizykę i matematykę. 

To go jednak nie zraziło, ani do życia, ani do lu- 
dzi: zawsze był pogodny i zawsze pełen optymizmu. 
A przecież życie nie szczędziło mu zawodów. Mając 
blisko pięćdziesiąt lat ożenił się z piękmą dziewczyną, 
młodszą o dwadzieścia lat. Pożycie ich nie było szczę- 
śliwe, choć Kłos do końca nie przestał kochać swej 
żony. Był jednak dla niej zbyt poważny i zbyt „kos- 
miczny*. Toteż po pięciu latach małżeństwa, gdy 
stracił rządową posadę, porzuciła go pewnego dnia, 
uciekając z jakimś fordanserem. Obecnie była sama 
fordanserką, w którymś z nocnych lokali w Warsza- 
wie. Potrafił jej to przebaczyć i wyrozumieć, 

Zdawało się, że ten człowiek zapatrzony w gwia- 
zdy, nie widzi i nie rozumie małostkowości spraw tego 
świata i ludzkiej podłości. Był wyższym ponad 
wszystko, co niskie i przyziemne. Staszek okazywał 
astroromowi wielką i szczerą sympatię i bardzo lu- 
bił z nim dyskutować. 

Miałem dużo materiału do następnego dodatku 
— tłumaczył Kłos swą obecność o tej późnej porze 
w redakcji — A gdy skończyłem, chciałem trochę 
odetchnąć przed pójściem do domu. Taka piękna dziś 
noc... 
Noc była istotnie bardzo piękna i ciepła. Na 
wschodzie niebo przyoblekało się już poranną szaro- 
ścią, przyćmiewającą gwiazdy. Ruch nocny na ulicy 
słabnął z każdą chwilą. 

— Wie pan — rzekł nagle profesor Kłos — zdra- 
dzę panu pewną tajemnicę... Ot dziś właśnie skoń- 
czyłem pewne dzieło astronomiczne... To będzie 
„prawdziwa rewelacja w świecie naukowym... Nowa 
teoria o  rozciągliwości całego naszego wszech- 
świata.. 
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— Wcale nie. Ten poeta, to zawodowy pesymista, 
dekadent, który dowodził mi, że życie jest nic nie 
warte... 

— A pan był innego zdania? 

— Oczywiście. Teraz zaś widzę, jak jeszcze nigdy, 
że miałem rację... Bo czyż nie warto żyć? Czyż życie 
nie jest wspaniałe, wprost bajkowe? 

Popatrzyła na niego, uśmiechając się. 

— Tak, ma pan ratję... Życie jest czasem piękną 
bajką... 

Tymczasem dopłynęli do przystani. Przelotne 
spojrzenie na zegar, umieszczony na wieżyczce przy- 
stani, przekonało Staszka, że najpiękniejsze nawet 
chwile nie trwają wiecznie. Zbliżała się pierwsza, na 
którą miał zamówiony wywiad z pewnym dygnita- 
rzem miejskim. Musiał więc pożegnać pannę Polań- 
ską, zaprosiwszy ją na dzień następny do teatru. 

Reszta dnia upłynęła mu na nieprzerwanej pracy. 
Zaledwie skończył w redakcji artykuł-wywiad z dyg- 
nitarzem miejskim i oddał go do składania w zecerni, 
zawiadomił go telefonicznie zaprzyjaźniony z nim ko- 
misarz policji, że w dzielnicy robotniczej na Woli 
w jednej z fabryk wybuchł strajk okupacyjny, i że 
w związku z tym komuniści zwołali nielegalny wiec, 
który policja zamierza rozwiązać. Komisarz radził 
mu pojechać niezwłocznie na teren zajść. Staszek z re- 
dakcji udał się wpierw do domu, gdzie zastał jeszcze 
Janka i Felka. 

— Chłopcy — zawołał — bierzcie czapki i chodź- 
cię ze mną! 

— Dokąd? — zapytali jednocześnie przyjaciele, 

— Na Woli komuniści urządzają jakąś ruchawkę. 
Pojedziemy to zobaczyć. 

— Dobrze! 


Życie jest piękne Z 
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Na-Nowym Świecie wsiedli do tramwaju. Dzień 
był straszliwie upalny i duszny. Przez otwarte okna 
wozu tramwajowego wpływało gorące powietrze, prze- 
sycone kurzem ulicznym, wyziewami benzyny i dzieg- 
ciu. 

— Gdzieś się tak opalił Staszku? W jakiej knaj- 
pie, czy w redakcji? — zapytał Janek. 

— Byłem nad Wisłą i plażowałem, 

— Sam? 

— Nie, w towarzystwie — odpowiedział Staszek 
wymijająco. 

Dojechawszy na Wolę, wysiedli z tramwaju. Uli- 
cami szły patrole policyjne, uzbrojone w karabiny, 
z nasadzonymi bagnetami. Spotkali także grupki ro- 
botników, czy też bezrobotnych, rozprawiające z oży- 
wieniem. Na widok policji cofali się w boczne uliczki 
lub bramy domów. Na terenie strajkującej fabryki 
panował chwilowo spokój, po dwukrotnym rozwiąza- 
niu przez policję wiecu na podwórzu. A jednak w całej 
tej dzielnicy wyczuwać się dawał je burzliwy na- 
strój, naładowany elektrycznością. Burza wisiała 
w powietrzu i mogła lada chwila wybuchnąć. 

Staszek wskazał na szyld narożnego szynku z na- 
pisem: „Bar Krakowski“, 

— Tu spotkamy ciekawe typy! Chodżcie na piwo. 

— Wspaniały lokal — zaśmiał się Janek. 

Weszli do brudnego, zadymionego lokalu. Za bla- 
szanym szynkwasem stał właściciel szynku, rudy 
Żyd o skośnym, niespokojnym spojrzeniu. 

— Panowie życzą? — zapytał, obserwując ich 
badawczo. 

— Trzy duże piwa — zamówił Staszek. 

Usiedli przy małym stoliky, obok bufetu. W naj- 
bliższym ich sąsiedztwie liczne towarzystwo, popija- 
jąc wódkę i zagryzając ogórkiem. Pięciu czy sześciu 
wyglądało na robotników. Niektórzy mieli nawet na 
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— I jakiż konkretny rezultat z tej całorocznej, 
odpowiedzialnej, zdzierającej nerwy pracy? — myślał 
Staszek — Ot, dziesięciominutowa lektura przy po- 
rannej kawie, dla poczciwego mieszczucha. 

Około godziny drugiej nad ranem nastąpiła chwi- 
la wytchnienia. Miał jeszcze nadejść ostatni serwis 
depesz, na które Staszek oczekiwał, aby ewentualnie 
uzupełnić pierwszą stronę, przed zamknięciem nu- 
meru. Korzystając z chwilowej przerwy, zapalił pa- 
pierosa i wyszedł na balkon redakcyjny, aby ode- 
tchnąć trochę świeżym powietrzem po zaduchu dru- 
karnianym. Jakiś cień na balkonie przechylił się 
przed nim i rzekł cicho: 

— Dobry wieczór panu. 

Staszek poznał po głosie współpracownika redak- 
cji profesora Antoniego Kłosa. 

— Dobry wieczór. Pan. jeszcze w redakcji? 

— Nie chcę mi się spać. Siedzę tu sobie na balko- 
nie i dumam... 4 

Antoni Kłos hył dziennikarzem dopiero od roku. 
Przerzucił się do dziennikarstwa z belferki gimnazja|l- 
nej, przeniesiony przedwcześnie na emeryturę. Po- 
nieważ skromna emerytura nie wystarczała mu na ży- 
cie, dorabiał sobie pracą dziennikarską. Miał sobie po- 
wierzony „Dodatek Naukowy“, który ukazywał się 
raz na tydzień, w wydaniu niedzielnym. W redakcji 
nazywano go „astronomem*. To przezwisko zawdzię- 
czał swym zamiłowaniem astronomicznym.. Astrono- 
mią stała się wprost jego manią prześladowczą i po- 
niekąd przekleństwem życia. 

Wbrew ogólnej opinii, posiadał istotnie dużą wie- 
dzę z dziedziny astronomii, lecz niepraktyczność ży- 
ciowa i brak protekcji, nie pozwoliły nigdy się wy- 
bić. Ostatecznie, nie tylko nie dopuszczono go nigdy 
do docentury na uniwersytecie, ani do pracy i stu- 
diów w obserwatorium warszawskim, choć miał ku 


Tabela loterii 


1 dzień ciągnienia 1-ej klasy 42 Loterii Państwowej 


Ii N ciągnienie 
Główne wygrane 


100.000 zł.: 13587 

5.000 zł.: 84039 122101 

2.000 zł.: 75681 101160 104616 
189648 

1.000 zł: 38931 43505 96581 
401110 * 

500 zł: 7067 22744 28087 29053 
35665 73480 98515 
, 250 zł: 23564 30747 45509 
47203 49392 59960 60194 69319 
33835 94128 98500 103017 109117 
111524 115918 119609 128963 
137260 146709 149700 151951 


Wygrane po 125 zt. 


333 652 1522 783 904 2217 503 

4364 936 9189 203 66 392 669 6448 
595 7241 351 829 8363 729 830 942 
78 9023 467 10156 565 73 721 971 
11345 549 594 962 12106 223 83 72 
13396 588 14282 525 674 15044 
135 352 84 455 16846 549 640 840 
17927 18682 943 19022 61 288 314 
829 21138 22228 722 24194 504 840 
25793 861 987 26366 461 933 
27075 228 616 800 57 907. 28923 
29049 267 30176 668 31395 32288 
65 466 555 33443 67 895 34515 
35796 36508 7 61 912. 
38790 39105. 815 40695 768 86 41435 
509 644 973 43363 44353 849 32 45150 
46084 47164 367 904 7 59 83 49047 
808 50362 51230 304 52601 739 53016 
54262 55222 483 629 56241 531 837 992 
57230 425 58278 89 60464 598 61293 
632 819 59 953 62098 9 169 828 68529 
967 64920 66345 71 966 67854 69218 
662 822 

71062 110 72686 73264 406 36 856 
74213 511 75434 536 71 76080 446 
1635 746 817 77593 78120 495 679 903 
80068 911 81081 256-82737 914 83776 
86 815 27 84064 584 845 85163 208 
460 86307 593 819 87073 778 843 
88749 89364 90062 116 623 64 908 
91457 611 905 82080 191 579 86 787 
93024 517 961 94043 95409 569 861 
97223 857 98046 260 64 355 99172 
390 437 692 863 918 100598 101098 
849 


102434 103250 81 104469 627 923 
105259 674 935 84 106558 107808 
108432 109129 420 27 64 99 874 906 
17 110766 111324 112586 113230 992 
114449 714 115108 764 116249 626 
117486 601 118618 792 119765 98 872 
934 120051 733 806 121735 122367 
879 123486 124144 125138 126148 
127112 128327 129696 618 960 86 
180016 830 131282 767 132196 134156 
271 433 677 988 

135676 92 972 136485 137173 
853 138514 75 180274 868 140943 
141891 982 142068 922 143002 232 
574 604 144128 88 323 5 809 
145133 264 379 715 75 146075 406 
62 586 827 986 148578 149450 98 
150228 682 4 701 152271 158182 
409 154007 109 488 596 657 709 
155653 779 827 156167 268 70 89 


Pościg policji za groźnymi bandytami 


432 157013 


Wygrane po 62,50 zł. 


177 225 529 1031 252 65 341 
58 60 79 995 2006 131 497 570 737 
8013 48 331 714 924 4011 96 153 
570 93 69 68 729 33 72 847 953 
5123 278 366 68 84 534 779 840 98 
5386 T74 918 7209 383 584 951 
8182 362 414 766 808 9250 10221 
316 11071 62 57 188 427 774 820 
79 918 12127 268 558 792 933 
13242 89 392 406 21 506 836 906 
25 14019 154 226 388 452 68 578 
648 15526 712 981 41 16162 205 
309 86 272 764 801 951 19024 107 
608 92 68:704 808 60 56 18106 209 
637 998 19023 91 264 72 597 781 
TO 861. 

20024 300 464 509 605 6 13 
21115 565 774 22008 88 70 172 208 
397 98 457 501 719 23349 401 601 
59 7385 915 28 24190 527 29 697 
738 46 55 25162 429 914 26048 123 
212 308 935 77 27022 15% 287 565 
28245 385 572 678 768 800 29043 
476 881 940 30168 236 326 927 
31276 398 647 839 943 32095 318 
51 416 518 664 730 806 39 83174 
879 935 34237 99 468 991 691 
35016 205 525 648 732 77 816 55 
36081 73 119 316 25 490 544 615 
18 770 87009 355 777 848 987. 

38144 344 406 558 692 805 28 912 
39051 152 256 711 75 918 40585 789 
851 41097 84 144 355 42087 137 215 
60 652 730 06 43039 537 607 44003 
50' 74 260 334 45083 412 599.615 813 
46174 264 716 97 802 47081 169 335 
531 635 764 48105 207 352 445 619 
49314 858 

50246 410 28 658 811 51252 407 30 
801 954 94 52252 488 538 699 713 
46 895 04 996 53111 55 253 69 437 
54269 602 55213 365 409 601 800 10 
99 940 56514 602 29 728 881 96 005 
99 57298 380 65 53 58110 340 705 29 
36 59119-216 499 690 700 80 

60070 256 489 61071 62186 463 732 
863 901 63245 836 85 64151 31 9666 
177 803 96 961 5189 260 639 57 87 
870 64088 4 228 442 682 930 67194 
291 617 708 18 23 802 44 5768123 81 
219 450 548 52 629 842 %) 69182 229 
82 663 73 81 709 832 993 

70069 82 140 44 70 81 83 92 507 
71220 91 93 689 707 72104 444 826 
34 941 73240 41 484 98 785 972 77 
74102 463 571 608 18 71 811 75138 
704 5 884 76410 501 77101 527 31 
627 736 815 37 851 73 78207 500 613 
19261 572 618 74 796 929 80193 270 
309 24 49 88 417 612 55 715 49 89 
872 75 966 81171 87 449 82009 180 
340 599 83063 880 521 849 79 84043 
223 449 68 85024 441 67 818 50 966 
488 507 95 618 880 87532 36 55 739 
59 78 £4 88069 121 297 455 719 44 


14 104105 535 42 639 720 904 56 
105219 497 540 726 106493'94 557 
867 107035 237 57 480 515 108221 
382 806 962 109162 579 98 628 83 739 
93 846 110238 419 672 717 111058 227 
89 320 497 112174 846 80 113228 428 
66 588 630 49 61 114198 99 448 598 
115129 94 263 397 492 665 116244 
342 455 561 664 719 87 892 117064 
T2 118245 461 801 119287 487 622 
TIL 94 120097 110 260 74 474 687 88 
789 990 121084 81 659 479 99 941 
122119 123023 27 330 94 401 252 53 
124374 682 953 125118 553 682 837 
954 95 126011 209 80 961 127084 204 
24 617 727 868 128027 218 37 408 999 
129288 90 309 23 41 481 807 9 74 
13067 173 589 664 800 6S 131098 250 
97 778 891 132022 861 916 183405 
184069 171 234 348 941 

135131 605 908 186136 67 98 645 
174 137118 223 380 413 585 751 83 
623 85 929 188011 33 107 348 59 
421 535 959 139239 687 882 
140006 231 45 311 754 866 900 
141289 854 823 60 142184 472 866 
911 143056 321 7 514 26 64 683 
763 998 144001 562 950 145150 427 
Mi 506 52 644 883 6 7 909 146019 
217 485 770 147032 271 301 792 
955 148295 484 928 149079 569 681 
195 872 

150196 345 7 618 712 909 151138 
468 74 718 152091 278 95 OZ 


| 552 606 747 5 4809 156105 224 380 
|641 798 810 28 916 157345 426 592 
810 57 158495 626 053 150402 981 


iii ciągnienie 
Główne wygrane 


Stała dzienna wygrana 20.000 
zł. padła na Nr. 152715. 

25.000 zł.: 154856 

10.000 zł: 44330 

5.000 zł.: 156204 

2.000 zł.: 50422 91159 


1.000 zł: 35386 47316 61548 
80759 88925 96169 
500 zł: 53945 70355 80440 


80564 95708 

250 zł: 4664 8035 11384 16368 
26791 37406 46577 52726 53170 
58211 64281 67325 73444 75245 
75561 90244 102861 124458 125131 
134994 137510 140901 143836 
156442 


Wygrane po 125 zł. 


863 1079 1686 2326 4298 5607 
6224 6349 7249 8094 8594 9434 9535 
9783 9027 11485 573 818 12795 13991 
14450 61 15084 534 947 16302 780 
20025 21303 22004 210 511 698 23137 
299 25510 26418 27739 28744 29759 
817 31833 88289 413 601 824 34685 
38459 721 39609 

45458 606 981 47589 54194 871 
56101 11 378 58135 59240 307 60487 
715 62035 647 63069 239 25 64786 
66674 68168 468 69009 576 625 707 


47 89044 762 952 90360 673 702 54 
91083 323 92376 403 543 916 93038 
46 472 80 520 94332 742 867 97231 
651 769 839 944 98081 323 671 868 
99093 700 100103 522 762 955 101067 
101 7 530 945 94 

102080 161 221 317 22 86 89 420 


544 886 103010 470 477 76 797 800 
Tabeię Loterii 


991 70959 71642 816 72042 736 927 
13836 99 74824 75216 77852 79183 

83030 95 485 84419 728 86993 88431 
89654 91497 92241 352 96 93395 95792 
91820 446 937 101268 102223 104704 
79 872 105276 768 827 67 106061 
111269 112494 689 898 114830 115116 
116616 117378 118313 87 584 119849 


121869 112737 124204 377 126345 
127169 250 128498 620 180172 977 
131088 137 132394 791 134164 135104 
485 137485 138014 381 139409 

140165 729 144193 145040 180 940 
146431 147492 148383 492 918 41 
150094 151150 152528 153487 593 690 
154411 544 935 150624 166441 157038 
66 717 158603 


Wygrane po 62,50 zł. 


136 464 1118 443 501 2142 80 398 
8267 726 815 4531 604 5043 420 736 
868 GIA1 524 754 989 5439 512 758 
974 8085 10722 935 11102 831 12301 
504 721 13120 589 666 898 14217 324 
500 28 648 15704 83 16327 678 80 
17015 320 509 18424 19211 20254 51 
812 21077 183 338 525 31 639 20 758 
808 22129 458 853 74 23297 341 24638 
660 25019 86 795 903 26642 771 886 
28287 558 20074 167 433 605 762 833 
30639 705 3177 32783 810 33485 615 
913 97 84307 35222 526 65 94 837 61 
36169 685 631 39 87891 38067 360 
39008_67 89 

40175 936 95 41720 844 42698 
43694 880 44247 887 45746 46118 30 
722 47898 48198 282 853 49083 50539 
75 51782 52127 227 934 78127 320 
468 917 94330 520 65 859 986 55416 
56738 51136 45 704 58456 530 859 
59798 60053 95 238 618 61394 473 78 
62218 315 407 508 660 63593 64541 
647 65428 51 681 66538 120 67129 297 
630 68630 69000 174 253 632 70062 
132 750 71081 169 73412 96 74045 175 
126 75091 423 774 76004 40 917 77030 
604 78885 79237 606 749 998 

80004 598 645 29 766 81365 679 
82117 891 904 83176 306 47 84583 913 
85152 86207 391 589 87517 89102 54 
814 90130 91006 57 602 92188 86 630 
731 897 93021 360 94139 585 95044 
359 660 96145 477 97036 368 453 717 
920 98075 186 219 519 808 90161 254 
487 93 906 100010 254 483 833 101017 
975 102215 656 103042 363 971 104865 
106011 22 340 550 106138 254 490 
107919 108832 109757 803 110128 483 
111051 278 822 930 35 118432 542 774 
961 114241 400 98 754 116015 287 612 
34 117020 859 405 118383 697 76 
120600 89 770 121058 734 122171 
123196 603 124278 125380 517 126033 
46 52 127073 116 1129316 493 130918 
131049 241 669 132407 960 133028 
163 135677 734 136150 388 826 137222 
138700 72 139202 629 900 

141052 285 480 500 859 142003 143 
380 52 65 685 143599 916 144007 63 
298 572 772 961 2 145068 103 371 484 
531 99 605 943 146801 147283 149104 
781 150156 583 670 151102 213 603 
907 11 42 152638 89 931 153778 99 
155182 159722 


IV ciągnienie 


Wygrane po 125 zł. 


980 1470 929 34 39 2233 488 3028 
4171 966 4266 5249 6201 7413 8177 
10501 12789 13875 14186 87 15298 
16419 19167 541 21784 24223 515 879 
971 25583 20657 740 8019 91 32048 
302 33232 34567 768 36030 37385 
38066 378 408 622 39520 42021 30 
4662 44228 636 46522 47905 40695 | 
842 50074 51655 52867 462 764 927, 
53071 173 820 54676 94 57710 69139 
60282 66538 67488 68444 60618 889 
10230 71683 724 72389 692 838 73495 
14316 75018 5943 

T1242 949 78784 80261 81070 185 


Faństwowej podajemy bez gwarancji 


licji, zabijając posterunkowego Dzidę, , zwierząt 
raniąc śmiertelnie  posterunkowego | ców ul. 
Chaberskiego. żenie. 


Policja przeprowa: 


82469 83761 947 84445 786 86340 
87885 g8672 80648 91286 02295 93664 
740 946 94728 96495 711 97548 98382 
90254 10169] 103033 -806 104128 
106301 108199 111107 847 90 112464 
113732 114006 11513 6384 119848 
120270 123306 964 124111 988 126873 
127973 129021 755 180355 864 132493 
133555 863 137717 46 138062 139117 
841 544 

140705 143481 698 144509 145632 
1750 853 945 146384 781 147237 81 
149663 150781 153498 679 154820 
155997 


Wygrane po 62,50 zł. 


199 576 818 1097 1686 2281 2443 
2640 2711 2917 84 77 3022:3204 11 
8378 8577 3610 3757 87 4184 4224 
4673 5091 6623 48 58 62 5823 99 
6183 6863 6923 7146 90 8040 _ 8407 
11 9148 9968 79 10015 28 42 650 756 
11026 109 280 424 12011 771 13241 
626 798 14529 687 718 50 15088 562 
696 984 16147 67 801 790 906 17302 
18072 496 593 736 19438 56 20618 
44 21019 228 608 791 844 22002 97 
22002 97 110 24 23603 605 919 24040 
62 524 706 64 26279 707 26089 237 
360 76 729 807 16 27130 628 29038 
506 651 944 31837 48 608 „946 97 
32058 179 626 871 33132 48 213 439 
523 904 34038 8 376 636 752 86461 
544 920 36018 331 446 70 87389 38439 
627 66 706 899 39680 

40853 956 6 41814 42073 362 454 
624 853 48157 44178. 767,45689 712 
830 46140 79 876 910 47172 202 991 
48140 50 655 49184 21.41 308 424 901 
50003 762 964 51012 261. 509 878 
52206 463 54877 55187 518 618 790 
839 68 56182 309 641 93 946 57225 
529 68276 508 890 59319 

60056 525 802 81 61100 460 62050 
124 54 274 378 487 789 894 632561 
692 64440 91 OBI 65097 175 66201 
397 467 843 67183 661 872 68549 
66 60161 712 70014 43 266 75 ą 
356 698 717 72266. 73889 74291 083 
934 75781 76174 888 77210. 425 990 
78188 798 954 79031 354 469 

80152 86 321 639 921 81217 770 
98 82017 134 49 372 474.607 845 903 
83151 818 84222 447 607 818 977 
86089 423 569 721 58 03686069 85 
633 87239 656 828-69 88047 140 425, 
570 1 796 89289 33 6 463 825 90286 
T41 903 91491 92054 127/51 300 603 
791 801 93108 321 427 95987 97771 
977 98126 480 611 99149 848 907 

100685 707 16 101170 946 35 102384 
98 103039 272 400 893 104370 3 450 
909 105611 106094 136 588 107792 
984 108384 109004 78 840 64 110480 
1111190 554 62 112005 82 819 20 990 
113860 859 114759 889 950 115087 
116004 219 304 525 678 789 117119 
275 118337 514 891 939 119467 996 

120455 122080 113 565 123110 210 
672 729 64 124917 126182 213 484 5 
692 952 126041 248 638 127742 305 
442 532 7I8 57 819 128378 697 816 
912 84 120007 207 40 420 67 500 83 
674 849 94 130055 257 509 608 849 
131062 132079 598 739 805 183122 
295 392 530 831 968 184100 455 632 
135017 166 816 316598 634 13701£ 
138014 547 139998 

140254 387 492 4 885 141239 457 
148489 144379 450 888 145002 135 
338 146039 315 489 745 147986 148161 
149080 669 150092 151421 851 15214? 
954 159435 700 154817 411 15527 
950 156133 963 158422 521 30 60 
1500AP 


na 
wywołała wśród mieszkań- 
Czerniakowskiej wielkie wra- 


a energicz= 


Lublin. 


bandytów, zł a z groźnych bandy- 
efa Rusina, Józefa Zadurskie- 
go i Wysockiego W wyniku strzelani- 
ny zabity został przodownik Wysocki, 
bandyta zaś Wysocki ciężko ranny, 
wskutek czego art niebawem. Rusi- 
nowi i Zadurskiemu udało się zbiec. 
Zbiegli bandyci dali znów znać o s0- 


50-lecie kapłaństwa 
ks. biskupa Szelążka 


Łuck. (Tel. wł) J. E. ks. biskup 
dr Adolf Szelążek, ordynariusz łucki, 
urodzóny w 1865 r, konsekrowany na 
biskupa w 1918 roku, obchodzi w bie- 
żącym roku 50-lecie kapłaństwa. Ob- 
chód ten urządzony będzie w jesieni. 
W skład komitetu uczczenia tego ju- 
bileuszu weszli: wojewoda Hauke-No- 
wak, J. E, ks. biskup-sufragan dr Ste- 
ykiewirz i szereg wybitnych 
osobistości m. Łucka. 


0. Rękopieów niezamówionych reui 
W razie wypadków spowodowanych 


wi 


złotych, po czym zbiegli. Po napadzie 
tym zmohilizowano całą policję powia- 
tu łukowskiego, która dokonała szere- 
gu obław. Podczas jednej z nich patrol 
policyjny spotkał pószukiwanych ban- 
dytów, lecz ci wymknęli się z rąk po- 


Pościg za bandytami trwa. Biorą w 
nim udział dwa oddziały policyjne 
uzbrojone w karabiny maszynowe. 
Spodziewać się należy, że krwawe zbi- 
ry zostaną lada dzień ujęci, gdyż pier- 
ścień ścigającej ich policji zacieśnia się 
coraz bardziej. 


Który kelner zręczniejszy? 


Bielsko. (Tel. wł.) W dniu 381 
lipca rb. podokręg Związku Zawodo- 
wego Kelnerów w Bielsku organizuje 
zawody zręczności pracowników ga- 
stronomicznych. 

Zręczność swoją mają wykazać 
keln w szybkim marszu na prze- 


strzeni 8 kilometrów z tacą, na której 
będzie się znajdować butelka z pi- 
wem i 2 szklanki z wodą, Zawodni- 
cy uczestniczyć będą w zawodach w 
swych pracowniczych ubraniach. 
Zawody zręczności kelnerów urzą- 
dzane są po raz pierwszy w Polsce. 


Zamiast aktora — urzędnik 


Warszawa, (Kabel). Jak się do- 


wiaduje ag. „Kabel“, na miejsce dlugo- 
In- 


letniego dyrektora Państwowego 
stytutu Sztuki Teatralnej, p. 
wicza, z dniem 1 września p 
p. Dzik z Funduszu Kultury pi 
„ydium Rady Ministrów. Miejsce p. 
Dzika w Funduszu zajmie p. Zawistow- 
ski, nacz. wydz Min, W. R. i O. P. 


H i ja. 
m wyższą. przeszkód w żaklsdzie. strajków tp. wydawnietwo mię odpowiada s doetarczonie pisma. s abonenci nie mają prawa domagania ala uiedostar- 
numerów lad odazkodowsnie > 


Gzony c! 


Bestia w ludzkim ciele 


Warszawa. (Tel. wl) Niezwy= 
kłego okrucieństwa dopuścił się w sto- 
licy nieznany dotychczas osobnik, wy= 
cinając koniom języki. Fakt ten 
stwierdził jeden z policjantów, który 
zatrzymał na ul. Czerniakowskiej dwa 
konie. Co za cel miało to okrucień- 
stwo — nie wiadomo. 

Wieść o strasznym  okaleczeniu 


ne śledztwo celem wykrycia sprawcy 
bestialstwa. 


KRONIKA ŁODZI . 


Pielgrzymka do Krakowa i Częstocho« 
wy. Ognisko robotnicze Akcji Katolic 
przy firmie Biedermann, pragnąć jak naj- 
owocniej wykorzystać wywczasy urlono- 
wo, organizuje w dniach od 2—7 lipca 


pacie, Wioliczkę, Ojców, Bielany. Miescem 
stałego pobytu pątników będzie Kraków. 
Ostatnim dniem pobytu hędzie Jasna' Góra 
w Częstochowie. Karty wpisowe. da dnia 
30 bm. w cenie 12,50 zł nabywać można 
w sekretariacie Akcji Katolickiej (Gdań- 
ska 111), 


Fałszowali stemple na zanpalniczkach. 
Władze skarbowe w Łodzi wpadły na trop 
sprytnie zakonspirowamej bandy fałszerzy 
stempli skarbowych na. zapalniczkach, W, 


wyniku przeprowadzonych dochodzeń 
ujawniono specjalnie skonstruowane 
sztance, które używano do wybijania 


stempli, upodobnionych do oryginalnych 
stempli skarbowych. » 


Centrala Eoman, sy. Mareta , y ko. Poznań 200149. Telefony centrali: 40-74. 14-70. 


Leśniewicz £ Posmi 
la, 


19 oraz w niedziele | Ewięta: 40-72, 14-76. 93-07. 
Redzktor odpowiedzialny Jan Płazak s Posnania. Zs 
Łodź! odpowiada Wladyslaw Maciąg, Łódź, Piotrkowska 91, — Za 


wiadomości i artykuły s m. 
ogiówzenia | reklcmy: Antoni 


W objęciach lodowców i poszarpanych grani 


Trzy rodzaje turystów w kantonie Wallis — Budowle na palach — Ludność i 


Martigny, w czerwcu. 


Kanton Wallis jest eldoradem spor- 
tów letnich i zimowych i jakkolwiek 
od centrów Szwi 
cieszy się dzięki dobrym połączeniom 
kolejowym dużą frekwencją turystów. 
Są to goście trzech katego 
chorzy, którzy w suchym, słonecznym 
klimacie tego osłoniętego górami 


gó! 
ciowo na uzdro- 
we 


zamienionych j 
wiska i z 
komfort; albo letnic 5 
gu miejscowoś gó! Arolla, 
Champery, Champex. Crans, Fiesch, 
Fińhaut, Gletsch, Grand St. Bernard, 
Leukerbad, Saas-Fee, Simplon Dorf, 
Zermatt zajmują na wakacje ale dom- 
ki lub schludne pensionaty, 
jąc się dzikim otoczeniem, świetny 
owocami z doliny Rodanu i przepysz- 
riym powietrzem ciągnącym od lodow- 
albo wreszcie narciarze i alpini- 
h lodowcach 
mie zawrot- 
zjazdów narciarskich, w lecie 
zaś na poszarpanych graniach i pio- 
nowych ścianach szukają walki i pró- 


ilka tygodni w 
zapadłej wsi wallijskiej i prowadzić 
studra nad tutejszą ludnością, budow- 
niectwem i zw 


swój styl; szopy i stajnie stawia się 
na palach dla ochrony przed mysza- 
mi, które rozmnoż i 

słychany sposób. Zabawnie wygląda- 
ją takie budowle na palach na tle po- 
tężnych gór. Domki schludne, ciemne, 
drewniane, obsadzone są kwiatami 


kolejką TTR dojeżdża się do regio- 
nów wiecznych śniegów 


górskimi 
Drogi 
strome. 
Jako zwierzęcia pociągowego uż: 
wa się jedynie krowy lub jałówki. 
Ludność najbiedniejsza z całej Szwaj- 
carii zajmuje się uprawą winorośli 
na wyśrubowanych często wysoko- 
ściach, w dolinach zaś uprawą szpa- 
ragów i truskawek na wielką skalę 


lub obrośnięte winoroślą. 
kamieniste i kręte są: często 


Humanitaryzm szwajcarski 


jej zajęcia — 


(Od własnego korespondenta „Orędownika”), 


oraz drzew morelowych, brzo skwinio- 
wych i czereśniowych, Wyżej eksploa- 
tują lasy lub trudnią się pasterstwem, 
w czym największy dział ajmują 
czywiście owce, zbierają siano, b, 
w zimie nietylko z trudem, lec: 
raz z narażeniem życia ściągnąć 
przepaści do stogów i chat. 


je 
nie- 
znad 


Chłop jest cichy, twardy, ubogi, 
fanatycznie przywiązany do kraju 
oraz gór i jak na złość 


naturę wielka ilością dzieci 


do niańczenia młodszych sióstr i bra- 
ci. Dorastają wcześnie, często są nie- 
dorozwinięte, słabe fizycznie, niskiego 
wzrostu. Poza tym gnębi Wallijcz; 
ków, jak wielu górali szwajcarskich, 
niebezpieczna choroba — wola (Kropi). 
Ponieważ Wallijczycy z reguły nie 
che. ię poddawać operacji, więc wi 
duje się tu wielu górali z potwornymi 
wołami 
Rząd k 
ton wysoko nie tylko dla malownic 


wajcarski, ceniący ten kan- 
o- 


Wieczny śnieg w Alpach Wallijskich 


Mało która chłopska rodzina wallij 
ska ma mniej niż pięcioro dzieci, prze- 
ważnie mają ich po 8, 10 a nawet 12. 
Dzieci te, surowo chowane i mało wy- 
magające, wcześnie zapędza się do 
roboty, do pilnowania owiec i bydła, 


ści krajobrazu i walorów turystycz- 
nych, ale także dla znakomitego wina 
czerwonego, słodkich winogron i naj- 
lepszych gatunków owoców i jarzyn, 
dopomaga. jak może, finansowo, by ul- 
żyć nędzy obarczonych wielką ilością 


Slub córki prezydenta Brazylii 


Córka szeń Brazylii Vargasa wyszła za 
mąż za p. Ruyde Costa Gama, Na zdję: 
ciu młoda para 


dzieci rodzin i podnieść ich stan zdro- 
wotny. 

Bieda w znaczeniu szwajcarskim nie 
wygląda tak, jak u nas, lub pod mosta- 
mi Paryża. W Szwajcarii nikt nie po 
trzebuje głodować i nie ma ani jedne- 
go człowieka w o; żnie Wilhelma. 
Tella, który by nie miał dachu nad gło- 
wą, bez względu na to, czy jest obywa- 
telem szwajcarskim, czy nie. Huma- 
nitaryzm ten, mający najpiękniejszy 
swój wyraz w dobroczynnej, na szero- 
ką skalę zakrojonej instytucji „Pro Ju- 
ventute*, w znanych faktach z czasów 
wojny oraz obecnych transportach żyw= 
ności i ubrań do Hiszpanii, tak narado- 
wej jak „czerwonej”, znany jest szero- 
ko i poza granicami tego małego krai- 
ku. Toteż o los ciekawych, barwnie się 
ubierających, pracowitych i miłych 
Wallijczyków nie należy się obawiać. 
Jest to jeden z najciekawszych okazów 
chłopa, jaki kiedykolwiek na terenie 
Europy spotkałam. 

MARIA SANDOZ. 


„oong ma długie ramię 


Tajemnicza afera kryminalna w posiadłości angielskiej 


szędzie, gdzie Chińczycy żyją w 
więk: skupieniach, posiadają oni 
je zakonspirowane organizacje, zwane 


„Tongami*. Biada Chińczykowi, który by 
poważył się nie spełnić rozkazu Tongu. 
Nawet pod okiem władz brytyjskich istnie- 
ją Tongi i cieszą się bezwzględnym auto- 
rytetem. Nawet tam, gdzie chodzi o po- 
pełnienie zbrodni. Świeżo rozegrał się po- 
nury dramat kryminalny. którego aktora- 
mi byli członkowie Tongu w kolonii an- 
gielskiej Hongkong. 

Akt pierwszy: morderstwo. Za białego 
dnia rozległy się w składzie bogatego han- 
dlarza herbaty Wangfu strzały rewolwe- 
rowe. Oddał je nagle pewien klient do nic 
nie podejrzewającego kupca, który runął 
na ziemię, brocząc w krwi. Uciekającego 
mordercę przechodzący tędy Europejczyk 
celnym uderzeniem pięści powalił na zie- 
mię. 

Aresztowany morderca zeznawał chao- 
tycznie, nie dając policji żadnych wskazó- 
wek, co by mogło być motywem czynu. Z 
ubrania i zachowania wyglądał jak biedny 


OAGWYANYARWYY AAAA AAAA AYYPYAWAAWAYAOYYYAAYYAYYYY CAYENNE 


NA CELOW IKU 
$ wro 


i zdjęcie 


Peine ekspre. 


finiszu wyscigu korik yo 


w Sun Bruno w Kalijornn 


kulis, Przypuszczano, że dokonał zbrodni 
z zemsty. ano go na śmierć. 

Z tą chwilą jednakże rozpoczął się łań- 
cuch zagadkowych wydarzeń, które wła- 

om angielskim sprawiały dużo kłopotu. 
Mizerny kulis znalazł nagle wpływowych 
opiekunów. Na kilka dni przed strace- 
pojawiła się nagle pewna 
A chińska u gubernatora 
angi ząc o ułaskawienie ska- 
zanegi ubernator odmówił prośbi 
dwie godziny po tym zgłosiła się do nie- 
go delegacja z trzech wpływowych Chiń- 
czyków, usiłując uratować skazanego 

ńczyka od stracenia. Na pytanie gu- 
bernatora, dlaczego w tak niezwykły spo- 
sób delegaci interesują się losem zwykłe- 
go mordercy, dali odpowiedź wymijającą. 
Kulis, zdaniem ich, nie ponesi żadnej winy, 
gdyż nie mógł był inaczej postąpić. BIiż- 
szych wyjaśnień nie dali, toteż misja ich 
pozostała również bez skutku, 

Jakież atoli było zdziwienie gubernato- 
ra, kiedy w dniu poprzedzającym egzeku- 
cję zjawił się u niego wybitny kupiec an- 


gielski, John Fannel, by wstawić się za 
skazańcem. Po długich naleganiach ze- 
znał, że właściciela sklepu zasądził na 


śmierć Kuangtong i że kulis dostał pole- 
cenie wykonania wyreku. Opieranie się 
rozkazowi ściągnęłoby na niego zemstę 
Tongu bernator odpowiedział Angliko- 
wi, że się jeszcze namyśli, równocześnie 
jednakże dał polecenie, żeby go wzięto pod 
obserwację policyjną. Policja od razu 
zwróciła uwagę na dobrze sobie znaną or- 
ganizację Kuangtongu i odwiedziła znako- 
mitego Ch ka Chinghei, który ucho- 
dził za giowę organizacji i którego syn od 
pewnego cz przepadł bez śladu. Ku 
swemu zdumieniu poicja rozpoznała w 
skazańcu zaginionego syna znakomitego 
Chińc: a. Drugim, również sensacyjnym 
odkryciem policji było, że John Fannel po- 
zostawał w na szych stosunkach 

„hingheiem i że, być może, sam był człon: 
kiem Tongu. 

Wieczorem odbyło się u gubernatora 
przyjęcie, w którym brali udział liczni 
przedstawiciele kolonii europejskiej. Ku 
wielkiemu zdumieniu gubernatora przy- 
stąpił do niego John Fannel i prosił go o 
rozmowę w cztery oczy. Blady jak trup 
Anglik przyznał si ego czasu, pod 
namową wpływowych żyków pozwo- 
lit się wciągnąć do organizacji Kuangton- 
gu. Tym samem zobowiązał się był. do 
Ślepego posłuszeństwa wobec Tongu. 


kilku godzinami polecono mu, by s 
wił 


ponownie u pubernatara ża sk 
W razie niepowodzenia swej. misji 
pwodówać „wypadek”, który by był 


ostatnią przestroga dla guhernatora. Wi 
tym celu wręczono mu nabity rewolwer. 
Dla ratowania własnego życia Fannel po- 
zornie zgodził się na ten plan. 

Władze działały szybko i zdecydowanie. 
Tej samej nocy jeszcze aresztowano 30 
wpływowych członków Tongu, W godzi- 
nach porannych odbyło się stracenie mor- 
dercy. Fannel miał tego samego dnia je- 
szcze opuścić Hongkcng pod specjalną 
eskortą. Policja poczyniła wszelkie zarzą- 
dzenia, by go zabezpieczyć od zemsty Ton- 
gu. W chwili jednakże, kiedy Fannel wcho- 
dził na pokład, ramię żurawia, przenoszą- 
cego bagaż na statek, nagle zboczyło w je- 
go stronę. Dwie w ielkie skrz: nie spadły 
na Fannela i zabiły go na miejs 


Chińczyk, obsługujący żuraw, przy- 
sięgał, że wy padek należy przypisywać de- 
fektowi maszyny. Winy nie było mu można 
udowodnić. Mimo to nikt w Hongkongu 
nie wątpi, że Fannel stał się ofiarą zemsty 
Tongu. (Kk) 


Na plażach 
dziej 


amerykańskich coraz hate 
popularyzuje się specjalne lize 
qrawce 


